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* wicieli Japonii j Chin wywarły na ujm wrażenie. ^ . . . .  , .
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nda BJflUłenłi1f Pai Rnada a Ina razem z, rz^de™ oma- krajach, tem niemniej jednak stanowi .ono dia poziba rokich rzesz bezrobotnych żeiby niey wyczekiwali
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n ie m ie c k ie j w  tych swoich odruchach serca i szlachetnych — to nakaz obecnej chwili. W  solidarnym wysiłku
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zamianował na żądanie premjera swoimi przedstaw] w Jucznie na pomoc czynników oficjalnych. °tun, ' oi-j, 9 pozdziermka 1931 r.
cie-lami w komisji miesz. francusko-niemieckiei człon , . tJlatego pod protektoratem Wojewody Pomar- Za Pomorski Wojewódzki Komitet Pomocy
ków zarządu Jouhaux i Chevaime. sikiego, J. E. Ks. Biskupa 1 Dowódcy O. K. V III u- Bezrobotnym.

. tworZył się na obszar Województwa Pomorskiego Prezes: Jan Donimirskd, I Wiceprezes: Dr. Włady.
10 m nie jszych  b a n k ó w  am ery k ań sk ich  Pom0i:»kl Wojewódzki Komitet pomocy Bezrobot- sław Smoleń, II Wiceprezes: Tadeusz Marchlewski,
z oeólnemi wkładami 9 milionów dolarów zawiesiło n^m’ k.°Ty C?łle,m !ni'esl.en/a pomocy bezrobot. zorga- Skarbnik: ks. prałat Polikarp Gulgowsk'i, zaSt. Skar 
wczorai wynłaty " nicował ko mi ety powiatowe (miejskie w miastach budka; Dyr. Czesław Wojciechowski, Sekretarz; Jan

J yp y' wydzielonych) oraz parafjialne 1 uchwalił dla wSiZy- Śląski. Członkowie; Mjr. dypl. Tadeusz Dindec
A r P C l ł n t u a n v  c n r a u i r a  stiiich obywateli zarobkujących stawki Świadczeń Ppłk. Alferd Gre-fnor, inż. Zbigniew Jagodziński!
M r n a u w a n y  s p r s i w w  czy to W naturze czy W gotówce. Wysokość tych Sta- Dyr. Henryk Krupski, Mjr. Tadeusz Kruszelnicki

z u m u c h ó w  D f l f iS O f iU M f fh  ,we,k z0staTlie zakomunikowana przez komjtety lo- Dr. Andrzej Krysiński, Walenty Malinowski, Ppłk! 
V" V  p w t i q s u w j u i  kalne. int. Antoni Ogonowski, Leon Ossowski, prezes Zw

Matuska zeznał W trakcie przesłuchów, że istot- . Komitet apeluje gorąco do obywatelskiego poczu Powiatów P o «i, ks. radca iKlemans Papę ks. Bole- 
ny spraw,ca zamachów nazywa się Bergmann, że jed cia każdej jednostki o regularne składanie tej ofia- sław Partyka, Kazimierz Rolewski, Dr. Konrad Sm 
mak nie wie o nim nic bliższego. Czterech świadków ry na ołtarzu wspólnej sprawy i wyraża niepłodną, dowski, ks. prał. Józef Szydzik, Józef Włodek pre- 
zamachu kolejowego pod Auśbach stwierdziło wfel- swą nadzieję, że jakkolwiek datki są dobrowolne, ż» * zes Zw. Miast Pom., Dyr. T0maSz Zan. ’
kie podobieństwo Matuski do ówczesnego zama- g'1*'" —  11   ■" ....... ==========rrrrrinisgiB̂ giB
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Madryt. W Walencji zapełniony autobus zde- ^

rzył się w pełnym biegu z autem ciężarowem, przy Madryt, 14 października. — Na wczorajszem po- n r a o r im (/ a p i t Sa I a  !
czem 3 osoby zoStały zabite a 22 odniosły ciężkie rany sjeid,Zeniu Korczów (parlamentu) 267 głosami prze- P ^ Z e C IW  M J S C IO łO W I

N ic  b ę d z ie  rsu tu  n a  Z a m k u  ciw 41 głosom przyjęto artykuł 3 konstytucji, według w  H i s z p a n i i
Raut u P. Prezydenta Rzpłitej odbywający się którego nie istnieje żadna oficjalna religja pań- . Pazdz|ierhika. W  Santonder przy

corocznie na Zamku Królewskim W dn 11 listopa- stwowa. szło wczoraj do wykroczeń w ^ c h  przeciw Kośdo-
da, jako w dniu święta Niepodległości, w roku bie- _____________________  11 1 e1^ 1-_________
żącym na życzenie P. Prezydenta nie odbędzie się. 0 . ........ >

Zamiast rautu P. Prezydent postanowił prze zna b'?)mu 1 Senatu Rzeczypospolitej oraz Sejmu ślą- . Zaznaczyć warto, że „Der Aelsaeser“, ukazu- 
czyć 5.000 zł. na rzecz pomocy dla bezrobotnych. skiego. jący się wyłącznie w języku nienaiieckim, reprezen.

. Kongres'Ch D. poleca swym klubom parlamen- tuje opinję sfer alzackich, zbliżonych do ruchu a-u-
S w ia d e c tw a  p r z e m y s ło w e  n a  ro k  1932  tamym głosowanie przeciwko budżetowi, aby dać tonomicznego i jako taki zachowuje niejednokrot- 

Zarzad Federacii Zrzeszeń Przedstawicieli Han prZeZ- t0 Wyraz> ze Stronnictwo nie ma zaufania do nie w poglądach swych dużą niezależność od wy-
w p S l d o  I®  systemu p »d6w i pragnie ich I tW - ‘ycfych  ogól-ej polityM Francji. ^

'Przemysłowo-Haaidilowych z wnioskiem zwrócenia acj1, __________  k ^ t a c ł r r i f s  C O m n l ^ t ł A l i m
się do Ministerstwa Skarbu o zezwolenie uiszczania ___ . , . . i V w L u d u  K J l G  O d i T I U l u l U W u
w ratach należności za świadectwa przemysłowe na V * 3 l 6  P O I T l O r Z ©  J 6 S t  Z I 6 I T I I ^  a 8 a  lo t n ic t w a  p o l s k i e g o

2 0 -lec ie  h a rc e rs tw a  r d z e n n i e  p o l s k ą  na terenie pow;atu częstochowskiego kpt. Orliński
Lwów. — 12. lO.lwowska chorągiew harcerska . T . . ................... lecący z Katowic d« Warszawy na swym aparacie,

obchodziła 20-lecie istnienia organizacji. Ha-rcerze , .^®!**J“r®* “ * z najpoważniejszych pism na którym dokonał szereg rekordowych lotów, wsku
urządzili wielki ubóz w Brzuchowic,acń pod Lwowem „ . ck’ .. ■ u 1 tzujących katolików „Der tek oberwania się prawego śmigła i motoru wagi
gdzie w r. 1911 wzbito pierwszy w poisceobóz skau- w za“ ie?fcza artykuł, w którym 500 kg. uległ katastrofie
tów. • omawia w duchu bardzo przyjaznym kwegtję dostę Kpt. Orliński nie tracąc przytomności umysłu

___________ Pu fP°lski do morza. Pismo protestuje ostro przeciw wyskoczył ze spadokchronem 1
n  ko ostatnim wystąpieniom rewizjonistycznym mini- Wypadek nastąpił nad lasem. Spadochron, Słm.

K o n f f r e s  JLI• st̂r ,jeviranusa na łamach paryskiego „Soir“ 1 dając zaczepił o drzewo, jednak kpt. Orliński nie
iT7 u . . . . . . . .  „  stwierdza, ze t. zw. „korytarz11 jest ziemią rdzennie doznał żadnego szwanku. Na wieść o wynadku wv-
W ub niedzielę odbył się w Katodach kongres polską, którą Prusy przywłaszczyły sobie bezpraw- jechały na miejsce natychmiast władze Częstochow

Stronnictwa Chrześcijańskiej: Demokracji Główne me przed 150 laty, a następnie usiłowały zgermani- sicie ze starostą Kuehnem na czele ? A
przemówienie wygłosił poseł Wojciech -Korfanty. z0wać za pomocą barbarzyńskich metod. Wysiłki te Zabezpie.czono szczątki samolot  ̂do czasu nrzv 
Kongres uchwalił rezolucję, która zobowiązuje nie odniosły skutku, Traktat wersalski zaś, przy bycia specjalnej komisji P y'

przedstawicielstwo parlamentarne Ch. D. do prowa wracający Pomorze Polsce, naprawił wyrządzoną Kpt. Orliński przebywa w nadleśnictwie Źrebice 
dzenia stanowczej poRtyki opozycyjnej na terenie jej krzywdę. w pobliżu Biskupic. * zręmce
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Pokłosie katastrofy gdyńskiej
Pogrzeb ofiar

Gdynia. — W potni©działek zakończyły sio w Gdy 
«i obrządki żałobne, towarzyszące ofiarom katastro 
fy do miejsca wiecznego spoczynku. O g®dz. 9-tej ra­
no rozpoczęło się nabożeństwo w 'kościele Serca Je­
zusowego. Mszę św. iza spokój dusz‘tragicznie zmar 
łych odprawił ks. prób. Turzyński, wigifje ks. dzie 
kan Roiszczynialski.

Nieprzebrane tłumy publiczności zapełniały koś 
ciół i dziedziniec przed kościołem w oczekiwaniu wy 
niesienia trumien. Obecnych było c®naj mniej 5—6 
tysięcy osób.

O godz. 10-tej ustawił się długi kondukt pogrze­
bowy, poprzedzany przez organizacje ze sztandarami 
i orkiestrą, marynarki wojennej, która zaintonowała 
marsz żałobny Szopena.

Orszak skierował się przez zapełnione publicz­
nością, ulice w stronę .cmentarza parafjalnego w Wi- 
tominie, gdzie trumny złożone zostały w świeżo wy­
kopanych mogiłach. Krótkie wzruszające przemó­
wienie wygłosił tu ks. pr»b. Turzyński.

Na cmentarzu wiltoimińistkim pochowano zwłoki 
ośmiu zmarłych. Trumny ze szczątkami śp. Pabisie- 
wiczów zostały już w sobotę zabrane do Warszawy 
przez rodzinę zmarłych. Zwłoki śp. Pawłowskich o- 
raz matki ich, śp. Zielińskiej wyeksportowano rów­
nież dO' Warszawy w dniu pogrzebu.

iNa grobach złożono szereg wieńców od władz 
i iinstytueyj. M. 4n. przysłał piękny wieniec woje­
woda pomorski, pozatem złożone wieńce od komisa­
rza Rządu, Urzędu Morskiego, 'Szkoły Morskiej, 
Konsorcjum francusko-polskiego i  wiele innych.

Komisja sądowo-śledcza przy pracy.
Wgodzinach południowych na miejscu katastro 

fy odbyła się wizja lokalna, dokonana przez komisję 
sądowo-śledczą. W skład komisji weszli sędzia śled 
czy okręgowy Karasiewicz, rzeczoznawcy gazownic­
twa wicedyr. gazowni warszawskiej inż. Torzewski 
i inż. Michalski z Gdyni oraz pirotechnik Moc^adło, 
bosman mar. wojennej. Pracom komisji asystowali 
»a  :z. wydziału Min. iP^acy i Op. Społ. St. Mako­
wiecki, dalej z ramienia Komisarjafcu Rządu inżynfe 
rowie Piaskiewicz i Mueiler, z ramienia f-y „Gazo- 
lina“ inż. Dadlcs z Huty „Zg®'da“ oraz zastępcy przy

trzymanych kierowników gazowni gdyńskiej, adwo­
kaci Janicki z Gdyni i Chmielewski z Poznania. 
Prócz tego w „harak1 erze obserwatorów obecni byli 
przedstawiciele Stów. B u d® W1 a n o-m ie szk ani« w ego, 

Warszewskiego Tow. Ubezpieczeń oraz szereg znaw 
ców gazownictwa i inżyn i er ó w^arc hi tek tów.

Ostateczne opróżnienie piwnicy poprzedziło zbu 
rżenie ściany wewnętrznej gmachu, która groziła za 
waleniem się. Dzięki temu będzie też można obecnie 
rozgrzebać rumowisko od strony wewnętrznej, gdzie 
dotychczas spodziewają się jeszcze znaleźć ofiary.

O godz. 12-tej w poł. dokopano, się wreszcie do 
kurka gazowego, mieszącego się w lewym roku pi­
wnicy, przez który tragicznego dnia ulatniał się gaz. 
Oględziny dały wynik dość sensacyjny; stwierdzę 
no mianowicie, że strzałka, wyryta na kurku i wska­
zująca jego położenie, znajduje się nie w pozycji 
poprzecznej, lecz skośnej pod kątem mniej więcej 
45 stopni. Oznacza to, że kurek był w trzech czwar­
tych otwarty.

Przyczyny katastrofy ostatecznie 
ustalone

Władze wydały następujący komunikat ofi­
cjalny:

„W  sprawie katastrofy gdyńskiej w poniedzia­
łek 12 bm. przeprowadzone zostało komisyjne bada­
nie przez sąd°we władze śledcze przy udziale rze­
czoznawców pizewodów gazowych w piwnicy zburzo 
nego skrzydła gmachu ZUP‘u. Badania te wykazały 
w zupełności że kurek od rury wylotowej przewodu 
gazowego był d» 3/4 odkręcony i otwarty, tak, że 
gaz świetlny musiał się przezeń bez przeszkód ulat­
niać.

Ani komisja międzyministerialna, która w sobotę 
badała stan rzeczy, ani też władze śledcze nie stwier 
dziły żadnych uchybień budowlano-konstrukcyj- 

nyeh wymienionej budowli, któreby m0gły spowodo­
wać zawalenie się budynku.

W t©n sposób wyjaśniona została obecnie, zgod 
n.ie z zeznaniami świadków naocznych przyczyna ka 
tastrofy, która był wybuch dwugazu świetlanego, 
wydostającego się z odkręconego przewodu gazowe­
go w piwnicy zburzonego skrzydła11.

ZosodKa zbrodni z przed 8lat
wyjaśniona

Głośnem echem odbiło się w całej 'Polsce wykry­
cie morderstwa popełnionego przed 8 laty przy ul. 
Półwiejskiej w Poznaniu. Prasa poznańska przyno­
si w tej sprawie nowie sensacyjne szczegóły:

Sprawca ohydnego morderstwa na osobie swego 
przyszłego szwagra śp. Józefa Jackowiaka. Leon 
Hałas znany był jako nałogowy karciarz i pijak, 
to też nigdzie dłużej nfe mógł utrzymać się na po­
sadzie, stale bowiem po niedługim czasie zwalnia­
no go z każdej posady.

W  jednym z poznańskich kół śpiewaczych pozna­
je Hałas Franciszkę Jankowiakównę, której z miej­
sca zaczyna asystować, narzucając się ze swoją mi­
łością. Sympatja zamienia .się w miłość i Hałas jest 
w domu codziennym gościem u Jackowiaków, nieje­
dnokrotnie nocuje u nich.

Zbrodniczy plan.
Będąc bezrobotnym i  nie mając pieniędzy na 

karty i wódkę rozpoczyna Hałas przemyśl i wać nad 
tern, jak w łatwy sposób dojść do pieniędzy. I rodzi 
się u niego myśl zamordowania brata narzeczonej 
Józefa Jankowi&ka, u którego jako inkasenta ban­
kowego, widział niejednokrotnie poważne sumy pie­
niędzy.

Zbrodniczą tą myśl przeprowadza następnie 
ohydny zbrodniarz z zimną krwią, mordując bied­
nego chłopca w lochach piwnicy swoich rodziców, 
dokąd nieszczęsną swą ofiarę zwabił podstępnie. 
Matka zamordowanego widzi w narzeczonym swej 

córki mordercę.
Ukrywszy zwłoki zamordowanego w bezpańskiej 

piwnicy, udaj" Się Hałas ido mieszkania Jackowia­
ków, a indagowany przez matkę nieszczęsnej ofiary 
mordu o powód krwawych plam na ubraniu tłuma­
czy się, że są one wynikiem krwi, która szła mu z 
noga. Gdy jednak śp. Jackowiak nie wrócił na noc d® 
domin, matka z a mord o warjego poczyna podejrzewać, 
że syn jej nie żyje, a sprawcą zbrodni jest narze­
czony jej córki. Hałas. Utwierdzona w podejrzeniu 
nerwowem zachowaniem się Hałasa, wręcz zarzuca 
mu, że jest on mordercą jej syna, ten jednak zaprze­
cza temu stanowczo, przedstawiając jej na prędce 
skonstruowane alibi.

Z braku dowodów.
Jankowiakowa n[e daje jednak za wygraną i w 

związku z dochodzeniem polleyjnem przeciw śp. jej 
synowi o sprzeniewierzenie, oskarża Hałasa przed 
policją o zamordowanie jej syna. Hałas zostaje apasz j 
towany i przetrzymany w aresztach policyjnych. Po j 
licja wobec braku dostatecznych dowodów, zmusz®- | 
na jest zwolnić go z aresztu, umarzając dochodzenia

Gnębiony jednakowoż wyrzutami sumienia, Ha­
łas poczyna coraz więcej pić, włócząc się po szyn­
kach, przyczem, wobec nieprzyjaznego doń stosun- < 
ku ze strony roidziców narzeczonej, chce on z nią 
zerwać narzeczeństwo. Później jednak zmienia on

swój zamiar i zaczyna nagle gwałtownie dążyć do 
ślubu, czemu jednak stanowczo opierają się Jank®-
w lako wie.

Ślub mordercy z siostrą zamordowanego.
Okoliczności, które zaszkodziłyby opinji córki,

zmuszają Jankowiaków do zgody na małżeństwo ich 
córki z Hałasem. Stale się jednak powtarzające po­
dejrzenia, a nawet jawne oskarżenia Hałasa ze stro­
ny Jankowiakowej, zmuszają młodą parę do wypro 
wadzenia się z mieszkania Jankowiaków i zamieszka 
ma u rodziców Hałasa.

Wyrzuty sumienia stale gnębią Hałasa, co przeja 
wia się w jego nerwowym zachowaniu się. Matka 
jego niejednokoi tnie indaguje go, czy ora jednak nie 
zamordował śp. Jankowiaka, Hałas jednak zaprzecza 
temu stanowczo.

Wartował na miejscu zbrodni.
Zamieszkawszy przy ul. Półwiejskiej, Hałas czę­

sto zachodzi pod pozorem rąbania drzewa do bez­
pańskiej piwnicy, w której później znaleziono kości® 
trupa, śp. Jankowiaka, nie pozwalając nikomu in­
nemu rąbać w piwnicy drzewo. Widać z tego, że nur 
towała w nim podświadoma obawa przed ujawnie­
niem popełnionego przezeń ohydnego morderstwa.

Ucieczka do Francji.
Brak pracy oraz nałogowe pijaństwo Hałasa, są 

powodem ustawicznych sprzeczek między nim a żo­
ną, to też Hałas decyduje się rzekomo w poszuki­
waniu za pracą, na wyjazd d° Francji.

Tam za zrabowane pieniądze Hałas kupuje so­
bie posiadłość i żyje dostatnio, spodziewając się, że 
zbrodnia jego ujdzie mu .bezkarnie. Oprawda boi 
się ®n stałe podejrzeń swej teściowej. Ta ob‘awa drę­
czy go stale, a jedyną jego nadzieją jest chwila o- 
trzymania obywatelstwa francuskiego, które zapew­
niłoby mu bezkarność.

Przeznaczenie jednak chciało inaczej. Dzięki 
przypadkowi ohydna zbrodnia popełniona przed oś­
miu laty zostaje ujawniona, a sprawca jej aresz­
towany i osadzony w więzieniu w Lyonie. P® 'załat­
wieniu formalności, związanych z wydaniem go wła­
dzom polskim, zostanie w najbliższych dniach przy­
wieziony do Poznania, gdizie stanie przed sądem, 
by odpokutować za swój straszny czyn.

Najbliższe tedy dnie przyniosą wyjaśnienie sir a 
szliweji kainowej zbrodni, której' tajemnicę kryły 
przez lat osiem lochy piwnicy przy ul. Półwiejskiej

6 szpiegów aresztowano W Wilnie
Z Wilna donoszą, iż przed 'kilku dniami aresz­

towano w Wilnie 6 szpiegów, wysłanników wywiadu 
litewskiego i stojących pod zarzutem utworzenia 
bandy, mającej na celu szkodzenie sile zbrojnej pań 
stwa, przez dostarczanie obcemu wywiadowi tajnych 
wiadomości >.* stanie wojska polskiego. Zgodnie z 
przepisami o postępowaniu d®raźnem aresztowani 
staną 21 hm. przed sądem doraźnym. Wszystkim 
oskarżonym, wśród których znajdują się 2 bokiety 
grozi kara śmierci.

Marszałek Piłsudski
jedzie do Egiptu na paromiesięczną 

kurację
Z Warszawy donoszą, że n,a czas nieobecności 

marszałka Piłsudskiego w Warszawie w minister­
stwie Spraw Wojskowych zastępować będzie generał .. 
dyw. Fabrycy, w generalnym inspektoracie gen, dyw 
Sakowski.

ipo kuracji w Rumunji marszałek Piłsudski' wy- 
jedzie .dalej na południe i parumiesięczną kurację 
odbędzie najprawdopodobniej w Egipcie.

Bukareszt. — Agencja Rad®r donosi:
■Przybył tu w poniedziałek p. marszałek Piłsudski 

powitany nadworciu przez ministra spraw zagr. Ghi 
gę, podsekretarza stanu w prezydjum rady mini­
strów Pangola, personel poselstwa polskiego oraz 
wielu dostojników państwowych i cywilnych.

Przy okazji tej wizyty p. marszałek Piłsudski 
nawiąże kontakt z kołami urzędowemi a we wtorek 
przyjęty został przez króla, z którym spożył śnia­
danie w rezydencji królewskiej w .Sinaia.

W  środę rząd wyda pa cześć p. marszałka śnią 
danie w pałacu prezydjum rady ministrów.

Z Bukaresztu p. marszałek Piłsudski udaje się 
dc miejscowości kuracyjnej' Carmen Silv» w pobliżu 
Konstanzy.

Rafael bez rak
We Fryburgu, w Niemczech, mieszka młody 

człowiek nazwiskiem Karol Schuidies, kaleka, nie 
mający rąk, k-óry w cichości i odosobnieniu wy- 
kstzałcił się na pierwszorzędnego malarza i nieda­
wno temu wystawił swoje dzieła w Berfinie. Posłu­
guje się on przy malowaniu ustami, a doszedł we 
władaniu pendzlem do perfekcji. Obrazy Sehuldie- 
sa znalazły gorące uznanie krytyków, którzy prze­
powiadają mu wielką przyszłość.

Z  P O M O R Z A
Z DZIAŁALNOŚCI STÓW. ŚW. DZIECIĄTKA  

JEZUS.
Cekcyn, pow tucholska. — W niedzielę dnia 4 

bm., po nieszporach odbył® Się zgromadzenie dzieci 
zrzeszonych w Stowarzyszeniu św. Dzieciątka Jezus 
na którem wygłosił ks. prób. Roseratreter przemó- i 
wienie o Różańcu św.
UTWORZENIE PARAFJALNEGO KOMITETU 

NIESIENIA POMOCY BEZROBOTNYM.
— W środę dnia 7 bm., odbyło się w szkole zebra 

njc organizacyjne parafjalnego komitetu pomocy bez 
robotnym, które zagaił zwołujący zebranie ks. prób. 
Rosentret&r. Również i  dalsze obrady toczyły się 
pod jego przewodnictwem. Ks. proboszcz odczytał t 
pismo otrzymane ze Starostwa, omawiając szczegó­
łowo mającą być podjętą akcję pomory bezrobotnym
na erenie naszej parafji oraz działania komitetu pa­
rafialnego. W  dyskusji omówiono, w jakim kierun­
ku winna być prowadzona akcja zbiórkowa. Na prze 
wodnicząceigo komitetu wybrano ks. proib. R®sen- 
tretera, zastępcą wójta J. Jaśtaka, sekretarzem kie­
rownika miejsc, szkoły p. Nagórskiego, zastępcą 
nauczyciela p Kłosowskiego, skarbnikiem zaś wy­
brano oberżystę p. Cybulskiego, pozatem wybrano 
ławiniików wzgi. mężów zaufatńia.

Z ŻYCIA TOW. LUDOWEGO.
— Okazujące w parafji naszej ruchliwą dzia­

łalność Tow. Ludowe ostatnio stracił® swego gorli­
wego' prezesa. Pan Matuszewski który tę godność 
piastował od kilku lat, ostatnio z powodu przenie­
sienia się do Chełmna ustąpił ze stanowiska. Że p. 
Matuszewski gorliwie pracował w Tow. Ludowem, 
może to poświadczyć, że w dniu 25 maja br. z okazji 
jubileuszu 35-!etniego istnienia u nas Tpw. Ludo­
wego otrzymał dyplom za grofiwą pracę w Tow. Lu­
dowym.

ARESZTOWANIE AGITATORA.
Gdynia. — Policja aresztowała przed urzędem 

pośrednictwa pracy Bolesława Rutowgkiego zam. w 
Obłużu, który podburzał pobierających zasiłki do 
wystąpień przedwpaństwowyCh. Oddano go do dy- * 
sp zyeji władz sądowych.
ARESZTOWANIE CUDOTWÓRCY — OSZUSTA.

Kościerzyna. — Policja kościerska aresztowała 
tu niejakiego Bernarda Thruna, z zawodu szewca, 
na skutek doniesienia kilku osób, które zostały 
przez Thiruna poszkodowane. Aresztowany Thrun 
eh d®ił po wsiach i wróżył z kart, leczył ®raz czy­
nił cuda. W  czarnym woreczku miał krzyż. Każdy, 
który uchwycił się za ów cudotwórczy woreczek, 
otrzymał upragnione pożyczki, od których otrzy­
mał jako zadatek 5 pr®c. Otóż pewien gospodarz u- 
biegaf się w jednym z chojnickich banków o 10.000 
zł pożyczki. Dowiedziawszy się o tern szewc-cuda- 
twórca, przybył do niego z zawiadomieniem, że po­
życzkę będzie mógł otrzymać, lecz jedynie cudem. 
Okazał naiwnemu gospodarzowi woreczek i kazał 
S' bie położyć 50 zł. Gdy otrzymał żądane 50 zł. po­
lecił dotknąć cudotwórczy woreczek, c® miało mieć 

ten skutek, że pożyczkę, o .którą się ubiega 
napewno otrzyma, w  ten sposób poszkodował wiele 
osób. Pozatem leczył w bardzo oryginalny sposób 
Mając wspólnika, wysłał tegoż do wioski i kazał mu 
w oberży lamentować na ból zębów. Za chwilę przy 
chodził i sprzedawszy choremu za 50 gr. gałkę za­
winiętą w papier, odrazu, gdy przyłożył gałkę d« 
zęba, ból znikł. W  gałce był zawinięty chleb. Ob«c 
ni, zdumieni lekarstwem, wykupywali od niego wgzy 
stkie oszukańcze gałki.
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0  biedaczynie świętym
z Assyżu

Wiek XII i X III zaznaczył się odwróceniem od 
zasad Ewang-elji Wtedy książęta prowadzili mię­
dzy sobą wojny, uciskając poddanych. Mieszczań­
stwu ma wzór możnowładztwa ogarnęła nienasycona 
żądza bogactw, a lud zostawał w poddaństwie, ciem­
nocie i pogardzie. Uiczemi za® pod wpływem nauki 
Arabów owładnięci zostali zbytnią chęcią rozumo­
wania i z tego wynikały ^boczenia i herezje np. Wal
demsów, Albigensów i innych, którzy pod pozo­

rem cnoty 'Wiedli życie bardzo naganne. Niewolnic­
two kwitło.

W tym czasie w r. 1182 urodził ®ię w Assyżu św. 
Franciszek, który miał ludzi nawrócić do zasad E- 
wangeiji, wcielając je w S'we życie w takiej 'pełni, 
że stał Się (Serafinem ludzkości.

Jako młodzieniec, Bernardom.!, .syn bogatego, kup 
ca W Assyżu ulega wpływowi tej epoki, wiodąc życie 
na wzór swych rówieśników. Odróżniał się jednak 
od nich niezwykłą wrażliwością duszy i dobrocią 
serca. Pragnąc sławy rycerskiej wziął udział w woj 
nie Assyżu z Perugją w ,r. 1202. Po powrocie do 
Assyżu ciężko zachorował i witedy w jego duszy 
następować zaczęła przemiana pod wpływem od­
czucia piękna przyrody, cierpień i nędzy ludzkiej. 
Jednak jeszcze sława ziemska pociągała go dla tego 
udał się na wyprawę wojenną, lecz nagle z niej po­
wrócił. Przełom w duszy zaznaczał się coraz wy­
raźniej; pielęgnował chorych na trąd w szpitalu, 
wspierał ubogi eh i oddawał się kontemplacji. Słowa 
Ewangelj.i św. Ł ukasza: „Nie bierzcie nie w drogę, 
a®i laski, amii taistry, ani chleba, ani .pieniędzy, ani 
p , dwie sukien miejcie" zdecydowały o jego życiu i 
skierowały go ostatecznie ma drogę wielkiego posłań 
micftwa, jako (Serafina ludzkości. W obecności bisku 
pa i licznych świadków zdjął z siebie ubranie i o- 
buw.ie i oddając je OJCU niezadowolonemu Z jego 
obecnego trybu życia wyrzekł się wszystkiego i u- 
trzymywał się odtąd z jałmużny przyibrany w o- 
dzież Ubogą i przepasany sznurem, pełniąc swą 
'wielką misję stał się pośmiewiskiem i uważanym 
był za szaleńca, pomimo tysiącznych upokorzeń 
wchodził na coraz wyższe szczeble doskonałości du­
chowej, dzięki modlitwie, surowym umartwieniom 
rozmyśląmom i sile woli, którą w sobie wyrabiał! 
Nieskazitelną czystość swego życia, ubóstwo, zapar 
cie się siebie, dochodzące już do granic przeciiwsta 
wiał zepsutemu światu, zamiłowanemu w rozkoszach 
i w pysze. Zapatrzony w życie 'Chrystusa naślado­
wał swego Mistrza, odbijając n,a sobie Jego boskie 
rysy, co promieniowało .nazew.nątrz i jak ongiś za 
Chrystusem szli apostołowie, tak do św. Biedaczyny 
z Assyżu przyłączała się młodzież i starsi, pociag- 
'riięci przedziwnym urokiem o d zw ie rć j1 enia Chry­
stusa. Gdy przybywało ich coraz więcej ustanawia 
im regułę, nazywając siebie i ich Braćmi Mniejszy­
mi czyli Małymi. Cel ich życia: praktykowanie i n,a 
uczanie ubóstwa, czystości, posłuszeństwa, zamiło­
wania cierpień i upokorzeń. Papież InoCenty m  za_ 
twierdził tę regułę w T. 1209.

Z jał îu/jny mie tylko św. Franciszek wspierał u- 
bigich, lecz dokonał budowy kościołów np. M. Bo- 
Sidej. Anielskiej, gdzie .powstały pierwsze podwaliny 
klasztoru t. zw. Parcju»kuia, a przy kościółku św. 
Damiana założył klasztor żeński Klarysek, talk <na- 
zwany od pierwszej przełożonej — św. 'Klary Bóg 
błogosławił temu wielkiemu dziełu św. Franciszka, 
który doczekał jeszcze za życia tej chwili ze jego 
zakon liczył aż 10.000 zakonników w 80 domach za­
konnych. Byli '-•ni żyjącymi przykładami icnót ewan­
gelicznych naprzeciw pozornych cnót sekciarzy i ra 
zem ze współczesnymi .so,hi.e Dominikanami Augu­
st Janami i Karmelitami bronili Kościoła.

'Świątobliwość św. Franciszka dochodziła do ta­
kiej wielkości, że mu nadała część tej władZy, jaka 
(człowiek W stanie niewinności posiadał nad całą mal 
turą. Kiedy w pustelni swojej oddawał się kontem­
placji, potok, płynący wartko po stromem kamieni­
sto111 wzgórzu głośno szemrząc odrywał jego myśli 
zespolone Z Bogiem, wtedy Święty rozkazal potokowi 
wstrzymać się i stało .się to. wbrew prawom natury 
i stanowi poważną zagadkę dla uczonych do dnia • 
dzisiejszego, a kiedy się zdarza, że wstrzymany po­
tok wraca wróży 'to nieszczęściem dla ojczyzny św. 
Franciszka. Dla tego zakonnicy przebywający w tej 
pustelni zobowiązali się pod przysięgą donosić rzą­
dowi włoskiemu o zmianie potoku.

Gdy św. Franciszek modlił się ptaszęta przycho­
dziły wtórować mu śpiewem, a gdy rozkazywał im 
odejść posłuszne ptaszyny odlatywały, nie chcąc 
przerywać pieśni od ich śpiewu piękniejszej. Mie­
wał kazania dc ptaszków, które uważnie słuchały 
jego słów i nie odlatywały dotąd, póki nie pobłogo­
sławił je. Widząc Boga w CaFj przyrodzie nie po­
zwolił krzywdzić najmniejszego stworzenia. Obłas- 
kawił ■wilka, czyniącego wielkie szkody i nazwał go 
bratem i wogóle zwierzęta nazywał „młodszymi brać 
m- ludzkości". W czasach, kiedy tak wielka była 
różnica stanów, kiedy mieszczaństwo było lekcewa 
żonę, ia włościanie zostawali w poddaństwie i pogar­
dzie, kiedy handel niewolnikami w innych krajach
był uprawomocniony, wtedy nazwać zwierzęta i pta
k: „młodszymi braćmi ludzkości" mógł tylko wiel­
ki święty myśliciel, który wyprzedził ludzkość w po 
stępie o dziesiątki wieków.

1 dzisiaj w wieku 20-tym, gdyby ktoś ośmielił • 
się publicznie nazwać zwierzęta „braćmi" to ogół
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Na jakie pytania odpowiemy podczas spisu ludności
Już został definitywnie ustalony zakres infor- 

macyj, jakie każdy obywatel będzie musiał podać 
komisarzowi spisowemu w dniu 9 grudnia.

Odpowiednie pytania są zawarte w podstawo­
wym arkuszu spisowym — w „formularzu A".

Z pośród cech demograficznych dotyczą one 
płci, daty urodzenia, miejsca urodzenia, stanu cy­
wilnego, wyznania religijnego i języka ojczystego.

Wymagane Są również szczegółowe informacje, 
dotyczące wykształcenia.

Skrupulatniej będzie zbadana kwestja zawodu. 
Notowaniu podlega nie tylko dokładna nazwa zawo­
du wykonawczego, Fez również rodzaj przedsiębior­
stwa, w którem dana osoba jest zatrudniona. Obok 
zawodu głównego, rejestrowany będzie również za­
wód poboczny i stanowisko społeczne.

Nadto dla każdej osoby spisywanej podawane 
będzie pokrewieństwo, względnie inny stosunek, łą­
czący ją z głową gospodarstwa domowego (rodziny).

W specjalnych rubrykach formularza czynione 
są adnotacje osób czasowo obecnych w danem miesz­
kaniu, względnie czasowo nieobecnych. W ten spo­
sób możliwem będzie wyodrębnienie ludności miej­
scowej od napływowej, co ma szczególne znaczenie
W miastach.

Z pośród innych formularzy spisowych, arkusze 
dla nieruchomości i budynkowe będą wypełnione 
na podtsawie i.nformacyj uzyskanych od właścicieli 
względnie zarządców domów, pozostałe mają 
przeważnie charakter zestawień ogólnych.

Miliony arkuszy spisowych 
ida już w świat

Dzisiaj ruszyła już pełnym biegiem maszyna 
drukarską bijąca formularze dla powszechnego spi­
su. W pierwszym rzędzie odbijane sa podstawowe 
formularze „A", jako najliczniejsze.

Dziennie drukuje się ich około pól miljona e- 
gzempiarzy — jest to miara natężenia prac pr&edspi 
SOWych.

B*‘zp<>średn ,o po wyjściu z pod maszyny formu­
larze te będą na miejscu pakowane i rozsyłane wła­
dzom spisowym, tj. starostwom i odpowiednim ma­
gistratom.

Referenci spisowi i spisy próbne
/Prace przygotowawcze do drugiego powszechne­

go spisu ludności, dokonywane od szeregu miesięcy 
w Głównym Urzędzie Statystycznym, dobiegają 

końca.
W ostatnich dniach przystąpiono do druku i roz­

syłania formularzy spisowych po całym kraju.
Rozpoczyna się drugi, najbardziej Intensywny 

okres kampanj: spisowej, polegający na przygotowa­
niach w terenie.

Zostali już zwołani we wszystkich powiatach 
referenci spisowi, a w miastach — naczelni komisa­
rze, 'którzy w chwili obecnej osobiście przeprowa­
dzają próbne spisy, celem praktycznego zapoznania 
się z techniką spisową, poczem niezwłocznie przy­
stąpią do swyrh odpowiedzialnych zadań organi­
zacyjnych.

W ciągu października we wszystkich wojewódz­
twach odbędą się zjazdy referatowych. spisowych, 
na których zastaną złożone sprawozdania z prze­
biegu  ̂akcji dotychczasowej i wyjaśnione wszelkie 
wątpliwości, powstałe w czasie spisu próbnego.

3ak będzie przeprowadzony spis
Komisarze spisowi, zaopatrzeni w odpowiednie 

legitymacje będą obchodzili w dniu 9 grudnia br. 
tj. w dniu spisu już od godz. 8 rano cały powierzony
im do spisania okręg, dom po domu, mieszkanie po 
mieszkaniu.

Wszelkie wiadomości, tyczące mieszkańców, będą 
zatem z reguły spisywane na terenie ich mieszkań, 
nie zaś uzyskiwane drogą pośrednią, przez zwraca­
nie się do zarządców lub właścicieli domów. D° 
tego środka wojno się odwoływać jedynie w wypad­
ku, gdy komisarz po kilkakrotnej bytności nikogo 
nie zastanie w domu.

Również nie wojno komisarzowi zwoływać głów 
gospodarstw domowych w jakieś jedno miejsce (np. 
do urzędu gminnego w rejonach wiejskich) i tam 
wypełniać formularze. W ten sposób spis je,st opar­
ty na tej słusznej zasadzie, że każdy winien zezna­
wać sam o sobie.

posądziłby go O zboczenie 'Umysłowe. Z tego wynika, 
ż« ludzik ość 20-tego wieku, oprócz jednostek nie d> 
rósła jeszcze do zrozumienia wielkiej idei św. Fran­
ciszka w zupełności. Ileż wieków upłynęło,’ zanim 
rządy państw osłoniły prawem zwierzęta domowe. 
Zawiązały się T-wa Opieki nad Zwierzętami w myśl 
Wielkiej idei św. Franciszka, lecz do nich należą tyl­
ko jednostki, a ogół nadal wyzyskuje zwierzęta. 
Wszak nawet Włochy — ojczyzna św Franciszka, 
odznaczały się długo qkruci eństwem 'względem zwie­
rząt. Dopiero niedawno włoskie T.wa Opieki nad 
Zwierztęami rozwinęły intensywną działalność, zy 
skując błogosławieństwo Ojca św."

Gemjalmy umysł św. Franciszka objął w coraz 
szersze kręgi społeczność ludzką, wyrywając ze­
psutemu światu nieprzeliczone zastępy mężczyzn i 
kobiet przez założenie Iii-go Zakonu t. zw. terjjarzy 
wśród ludzi świeckich.

Św. Franciszek był odzwiierci'adleniem Chrystu­
sa. Według legendy urodZ0my w stajence mięcizy 
bydlątkami ukochał, jak Chrystus, wszystkie stwo­
rzenia, cnotami swemi pociągał ludzi' d" Boga i 
wreszcie na szczycie góry Alwermo podczas 40 sto 
dniowego postu złączył się z Męką Pańska. Chry­
stus W postaci promiennego Serafina ukazał się i 
odbił na jego rękach, nogach i boku Swe rany. Góra 
Alwerno stanęła w płomieniach, jak ongiś gói« Sy- 
ttaj, gdzie Bóg dyktował prawa ludziom,' R n i Alwer­
no Bóg - Człowiek po raz drugi przedstawiał lu­
dziom iSwe Iiaiiy w r. 1224.

'Przez pokorę św. Franciszka starał się ukrywać 
stygmaty, Fez cuda, jakie zdarzały się nawet na 
dużą odległość od świętego mówiły za siebie, żyć 
przez 2 lata z otiwartemąi riain.ami, sprawiającemj 
nieustanne cierpienie, znosić to. z radością i śpiewać 
jeszcze i kompanować hymny na cześć Boga, t0 
mógł tylko taki święty, w którego sercu gorzała mi­
łość seraficka do Boga do ludzi i wszystkiego stwo­
rzenia.

Prz«d smim cią kazał sobie śpiewać w,łacnej koi 
pozycji „Hymn do słońca" i w klasztorze M B Amć 
skiej zakończył chwalebny żywot dnia 4 paździe: 
ni a 1226 r. W dwa lata potem został kanonizowani 

Dzieło  ̂św. Franciszka aroaszerzyło się na świ; 
caiy» gdyż zakonnicy jego reguły na wzór swego 
patryarchy, kt >ry w 1219 w Egipcie nawnacał Tui 
ki w udali się na misje do wszystkich części świat; 
Z reguły ów. Franciszka powstali Bernadyni R< 
formaci, Kapucyni. Zakon jego wydał z siebie wiol 
książąt Kościoła, ia nawet papieży, wielu uczo.nyc 
wielu błogosławionych i świętych np. wielkiee-o j,a 
mużnika św. Antoniego. 8 J

Św. Franciszek wywarł wielki wpływ na litera 
turę ,i .sztukę. Malarze Giotto j Gozzoli i wielu ir 
nych odtworzyli w obrazach i freskach to przedziv 
ne życie, a dla pisarzy i poetów jest i nadal bedz' 
'natchnieniem. j uż 705 lat dobiega od śmierci śv 
Franciszka, a jednak dotąd spełnia 1 spełniać b( 
•dzie swe wielkF posłannictwo, jako Serafina ludzkt 
ści, prowadząc ludzi' ku wyżynom doskonałości du 
chowej. Jadwiga Daszyńska.

Dziesiąty kongres 
przeciwalkoholowy

Kraków. W sobotę rozpoczął się w Krakowie dzie 
siąty jubileuszowy ogóLno-poiski kongres przeciw­
alkoholowy, przy bardzo, licznym udziale delega­
tów urganizacyj społecznych całego państwa.

Kongres otworzył prezes komitetu organizacyj­
nego p. Kalinowski, poczem redaktor Szymański z 
Warszawy, prezes Ogólno-polskiego komitetu anty­
alkoholowego przedstawił spustoszenie, jakie w spo­
łeczeństwie naszem robi alkohol.

Ks. metropolita .Sapieha podkreślił, że obowiązki 
opanowyw,ania ""logów, a więc 1 opilstwa jest od­
wiecznym postulatem chrześcijaństwa.

Następnie składali .życzenia uczestnikom kon­
gresu dr. Kasprzak w imieniu ministra /Spraw We- 
wnętranych i naczelnej służby zdrowia, płk. dr. Nel- 
ken w imieniu szefa departamentu zdrowia, p. G°- 
decki w imieniu ministra Oświaty, inż. Bobkowski 
W imieniu min. Komunikacji, rektor Uniwersytetu 
JagieiiońskFg) ks. prof. Michalski w iimeniai 'Pol­
skiej Akademj: Umiejętności i wiceprezydent Klli- 
mecki imieniem m. Krakowa.

(Zasadniczy referat wygłosił prof. UniwerSyte.tu 
1‘ozn.ańskiego dr. Gantkowski, 'Stwierdził on, że al­
kohol wywołuje U człowieka wszytskie objawy psy­
chicznego źboczenia i jest szczególniej groźny w na- 
stępczem działaniu. Na tle tego właśnie następczego 
działania referent dopatruje się olbrzymiej więk­
szości katastrof kolejowych, samochodowych i samo­
lotowych. Alkoholika cechuje fałszywy życiowy 
optymizm, oraz usposobienie zacięte i mściwe. Gdy­
by naród nasz był trzeźwy z pewnością nie byłoby 
tyle zaciętości i sadystycznej, .nienawiści, jaka prze- 
jaw.ia się w aaszem społeczeństwie.

ku czci błos. Alberta Wielkiego
W okresie od 9 do 15 listopada w Rzymie odbę- 

dzie się tydzień naukowy ku czci błog. Alberta 
W ielkiego, znakomitego doktora średniowiccza do­
minikanina, mistrza św. Tomasza z Akwinu Prezy­
dentem honorowym tygodnia będzie Kardynał Fruch- 
wirth, a prezydentem rzeczywistym Mgr. Ruffini 
sekretarz Kongregacji Uniwersytetów. Konferencje 
zostały powierzone wybitnym teologom i znanym hi­
storykom, zarówno duchownym jak i świeckim róż­
nych narodowości.

Napad bandytów chińskich
na misję katolicka

Bandyci chińscy zaatakowali dom Misji fnancu- 
s . i  Mukdenem, w którym znalazło schron i e- 
nie Kilkuset i-awróconych 'Chińczyków. Oblężeni 

bronił1 się dzielnie przed bandytami do chwili przy­
bycia wojak japońskich, które odegnały napastni-
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Hieracja katolicka 
a problem społeczny
Założone w r. 1920 przez Kardynała Mercier 

w MecMinie międzynarodowe towarzystwo studjów 
nad zagadnieniami społecznemi ogłosiło przed kilku 
laty „Kodeks społeczny1* (Codę socM), zarys kato­
lickiej nauki społecznej, który przetłumaczony zo 
stał prawi® na wszystkie znaczniejsze języki (nawet 
na język chiński). Obecnie „Union Internationale 
d‘Etudes Sociales" opracowało dzieło, zapoznające 
czytelnika z zasadami, na których opiera się sta 
nowinko Kościoła w Ikwestji społecznej, :a więc od- 
powiedniemi encyklikami pasterskiemu i dokumen­
tami Papieży oraz listami pasterskimi Biskupów, 
począwszy od ogłoszenia encykliki „Rerum N°va 
rum“ aż do maja 1931 r. Jest to na wielką skalę za­
krojona Mbljografja prawie wszystkich dokumen­
tów kościelnych, dotyczących kwestji społecznej. 
Zebrano iw niej orędzia Papieży od Leona XIII i listy 
pasterskie Biskupów ĉałego świata. Każdy doku­
ment zaopatrzony został w krótkie, syntetyczne stre­
szczenie. Kraje ułożono w szeregu według alfabetu 
francuskiego i  oddano regestry nazwisk Biskupów 
wymienionych w książce, nazw, di&cezyj i źródeł.

Książka ma tytuł „La Hierarchie C.ath-liępie 
et le Prohleme Social** i jest niezbędna dla «ażdego 
kto w jakikolwiek sposób zajmuje się stosunkiem 
Kościoła do zagadnień społecznych. Jaki praca bi- 
bijograficzna daje ona naturalnie tylko przybliżone 
pojęcie o bogactwie skarbów, które wynap-ia. Ale 
jak0 zbiór tysiąca siedmiuset trzydziestu dwóch d > 
kumentów, ma wartość nieocenioną. Szesnaście na­
rodów przykładało rękę do ułożenia tego dzieła Głó­
wna praca redakcyjna spoczywała w rękach ks. 
Rigauz, jezuity 2 (Paryża, który opracował część 
dotyczącą Francji. Dokumenty papieskie zebrał słyń 
ny jezuity Vermeersch z Rzymu, konsultor Kongre­
gacji Sakramentów. Dział niemiecki opracowali ks. 
Nell-iBruening T. j. i ks. Mueller T. j  przy współ­
udziale centralnego kierownictwa Volks,v-riinu w 
Monachjum.

Wybór tematu określony został przez wielką en­
cyklikę Leon0wą. Skatalogowano dokumenty, które 
omawiają następujące zagadnienia: społeczna na­
uka Kościoła i stosunek jej do teoryj socjalistycz­
nych; wytyczne postępowania, jeżeli chodzi o za­
gadnienia graniczące między ekonomją i moralnością 
warunki życiowe rodzin robotniczych; klęski, spo­
łeczne; społeczne obowiążki ludzi bogatych; praw­
na obrona interesów pracodawcy i robotnika (poczu­
cie świadomości stanowej, uznanie własności, higje- 
na, czas trwania pracy i odpoczynku, sprawiedliwe 
wynagrodzenie, praca kobiet i dzieci...), popieranie 
związków zawodowych i korporacyjnych urządzeń 
sp łecznych przy odrzucaniu zasady walki klas, in­
terwencja pańs twa na terenie pracy. Na boku pozo­
stawiono prace, które omawiają problemy rodziny, 
wychowania, szkoły, polityki i pokoju międzynaro­
dowego.

ipo raz pierwszy skatalogowano systematycznie
wszystkie odnośne dokumenty. Wymieniono 61 pism 
Leona XIII, 56 — Piusa X, 46 — Benedykta XV, 65 
— Piusa XI. Zawierają one wszystkie oficjalne orę­
dzia papieskie w kwestji społecznej od encykliki 
„Rerum Novarum“ do przemówienia radjowego z dn. 
12 lutego rb. W części, dotyczącej Biskupów, pier­
wsze miejsce zajmuje Francja z 484 dokumentami, 
potem idą Niemcy, następnie Hiszpan j a, Włochy, 
Stany Zjednooztny itd. — KAP.

Dar wynalazcy dla Ojca św.
Wynalazcą niezwykle kunsztownego aparatu do 

transmisji radjofotognaficznej, Edward Berlin, ofia­
rował Ojcu św. jeden egzemplarz i przysłał do Rzy­
mu dwu inżynierów specjalistów, którzy w 'tej chwili 
zajmują się wmontowaniem tego nowego przyrządu 

w urządzenia radjostaeji miasta watykańskiego. 
W najbliższym czasie przybędzie d« Watykanu sam 
wynalazca, by pokierować ostatniemi próbami przed 
inauguracją, przy której będzie obecny Ojciec św. 
Pierwsze doświadczenia z transmisją radjofotogra- 
ficzną z Paryża do Watykanu dały doskonałe wy­
niki.

Szwajcaria gromadzi złoto
Pokrycie wynosi 145 procent

„Daily Telegraph" omawia ostatnie gromadzenie 
złota przez bank emisyjny Szwajcarji.

Gdy jeszcze do maja br. zapas złota wahał się 
około 600 miijonów fr. szwajc., to ostatnio doszedł 
do 1700 miijonów fr., przyczem dwa ostatnie tygod­
nie dały wzrost o 700 miijonów fr.

Pokrycie złotem franka szwajcarskiego' wynosi 
145 procent, c° stanowi jedyny wypadek tego ro­
dzaju na święcie. Wedle „Daily Telegraph** bilans 
płatniczy Szwajcarji jest jednak poważnie zagrożo­
ny, gdyż spadek innych walut przyczynia się do 
zmniejszenia eksportu szwajcarskiego, oraz silnie 
zmniejszy dochody z turystyki, które dawały Szwaj­
carji 80 mjiij. funtów szterl. rocznie.

Deficyt bilansu płatniczego' może zaważyć na 
kursie waluty szwajcarskiej i doprowadzić do eks­
portu złota z Szwajcarji, co znowu pogorszy trud­
ności, jakie już wystąpiły w wielu 'bankach szwaj­
carskich, skąd nastąpił masowy odpływ wkładów.

Edison na łożu śmierci
Od dłuższego już czasu, lekarze czuwający przy 

łożu sławnego wynalazcy amerykańskiego, Edisona 
wydają bardzo pesymistyczne biuletyny o stanie pa 
cjenta. Kilkakrotnie już biuletyny te głosiły a- 

gonję sędziwego starca. Niesłychana żywotność or­
ganizmu Edisona zdumiewa wprost coraz bardziej 
lekarzy.

W dniu Wczorajszym — jak donoszą depesze — 
Edison usiadł w łóżku i zażądał obfitego śniadania. 
Mimo to jednak, zdrowie jego bynajmniej nie po­
prawiło się od wczoraj, a lekarze ni© żywią wcale 
nadziei utrzymania s*arca przy życiu.

Wchwilii, g ly sławny wynalazca walczy ze śmi©r 
cią, równocześnie w laboratorjum jego wre praca. 
Najbliżsi współpracownicy Edisona pracują nad 

wykończeniem ostatnich wynalazków.
Codzienni© ze wszystkich stron napływają d® 

mieszkania chorego dowody szczerej sympatji, prze­
jawiające się w zapytaniach o jego zdrowi©. Codzien­
ni e też cała armja dziennikarzy przybywa do drzwi 
Edisona, poczem przy pomocy przenośnych telefo­
nów zdaj© sprawę redakcjom pism o stanie zdrowia 
sławnego wynalazcy.

Nowa zbrodnia bandytów 
chicagowskich

Jak donoszą z Nowego Jorku, słynna piękność 
chicagowska, Freda Mac Earlan, zwana „królową 
Życia nocnego Chicago", została zamordowana w 
aucie. Ciało jej znaleziono na samotnej szosie pod­
miejskiej w aucie, porzuconym przy dradze. Oka­
zuje się, że Freda Mac Earlan padła ofiarą zem­
sty bandyckiej. Jest ona równocześnie pierwszą 

kebietą w Ameryce, która „została wzięta na spa­
cer" (tak się nazywa w Ameryce wywiezieni© ofiary 
za miasto i zastrzeleni© jej w wozie). Ciało nieszczę­
snej kobiety zostało formalnie podziurawione kula­
ni; z karabinu maszynowego, którzy otworzył ogień 
przez szyby. Auto wyglądało jak sito.

Freda Mac Earlan była żoną znanego przemyt­
nika alkoholu Franka Mac Earlan, na którego ban­
da konkurencyjna urządziła niedawno zamach. 
Frank Mac Earlan leży obecnie ciężko ranny w szpi 
talu. Równocześnie zbombardowano jego dom, nisz­
c z ę  zupełnie urządzenie wewnętrzne.

Fakty te świadczą o nieprawdopodobnem zdzi­
czeniu, jakie panuje w Stanach Zjednoczonych.

I. Pokaz Jęczmienia 
Browarowego w Poznaniu

w dniach 27 i 28 października 1931 r°ku.
Z inicjatywy komitetu organizującego „Związek 

Wytwórców Jęczmienia Browarnego Zachodniej 
Polski" odbędzie Się w dniach_27 i 28 października 
1931 r°ku (t. zn. wtorek i śr°d'a) w ipoznaniu w sali 
Wielkopolskiej izby Rolniczej, ul. Mickiewicza 33 
I. [Pokaz Jęczmienia Browarnego, w związku z po­
przednio ogłoszonymi komunikatami w tej sprawie. 
Obecnie organizujący komitet podaje do wiadomości 
zainteresowanych:

Ze względu na to, że niektórzy z PP. Rolników 
nie młócili jeszcze ziarna z powodu opóźnionych 
żniw, termin nadsyłania prób ziarna na j. pokaz 
Jęczmienia Browarnego przedłuża się do 15 paź­
dziernika br.

Do tego terminu nadsyłać należy próby jęcz­
mienia browarnego w myśl wskazówek, zawartych 
W ogłoszonym w prasi0 i rozesłanym przez Izby Rol­
nicze komunikacie, p«d adresem „Zakład Chemjji 
Rolnej Dniw. Poznańskiego", Poznań - Sołacz (dwór) 
oraz przekazać zł. 6.— na konto czekowe p. ,k . O. 
Poznań Nr. 208.786 Wielkopolska Izba Rolnicza, 
na koszty związane z urządzeniem pokazu i analizą 
ziarna

Równocześnie Wyjaśnia, że mający się odbyć w 
końcu października br. w poznaniu I. Pokaz, Jęcz­
mienia Browarnego, pochodzącego z Wielkopolski 
i Pomorza, nie będzie targiem na ziarno, lecz ma ma 
celu zapoznanie kupiectwa źbożowego i browarów 
z jakością jęczmienia browarnego, produkowanego 
przez nasze rolnictwo, a także przedstawienie szer­
szemu ogółowi rolników, jak powinno wyglądać ziar­
no .siewne tego zboża.

Z uwagi na powyższe, udział w .pokazie mogą 
i powinni wziąć wszyscy PP. Rolnicy, posiadający 
jęczmień dobrej jakości, a'także ci, którzy już swój 
jęczmień browarny sprzedali, pozostawiając sóbie 
tylko potrzebną jego ilość na zasiew.

Liczny udział PP. Rolników w i. Pokazie Jęcz­
mienia Browarnego jest również dlatego pożądany, 
że pokaz ten będzie pierwszym krokiem na drodze 
ujednolicenia i podniesienia produkcji jęczmienia 
browarnego, czego wymaga przedewszystkiem wła­
sny interes wytwórców tego zboża.

(Ponadto zwraca się uw,agę PP. Rolnikom, że po­
kaz jesit połączony z premjowamiem ziarna i przy­
znaniem nagród, przez Izby Rolnicze i ew. inne za­
interesowane zrzeszenia 'gospodarcze, oraz, że każdy 
biorący udział w pokazie otrzyma bezpłatnie wy­
nik szczegółowej analizy każdej próby ziarna, co 
pozwoli mu zorjentować się co do istotnej wartości,, 
wyprodukowanego przez siebie jęczmienia browar- * 
mego.

Zmiany nazw miejscowości 
w  Prusach Wschodnich

W powiecie niborskim (Neidenburg) w Prusach 
Wschodnich zamieniono nazwę wsi Wichrowitz (Wi- 
chrowiac) na Windenaiu, Kamiontken (Kamionka) 

na iSteinfeide, Piętrowitz. (Piotrowice) na Gr. Pe- 
tersdo.rf, Piontven (Piątki) na Freitagsdorf.

Dlaczego ogłuchł 
Beethcven ?

Ciekawe teorie lekarza
Ciekawa książka wyszła niedawno wzbogacając 

o nową pozycję h°gatą literaturę beethoyemowską, 
jest to mianowicie książka Romain Rollanda, pt. „Mi 
s-rzowskie lata Beethoyena".

Romain Rolland, który — jak wiadomo — roz­
począł swą karjerę pisarską «d dzieł z zakresu 
muzykologji : jest autorem obszernego studjum 

o Beetboyenie, podaje w swoim mowem dziele szereg 
interesujących informacyj dotyczących genjainego 
mistrza tomów.

M. in. zajmuje się kwestją głuchoty Beethoyena 
przytaczając w tym względzie opinję sławnego oto- 
loga francuskiego dra Marage‘a.

Dr. Marage sądzi, że tło genetyczne tej głuchoty 
jest zupełnie inne, niż dotychczas przypuszczano. 
Sądzono bowiem, że Beethoyen ogłuchł wskutek za­
palenia ucha środkowego. Tymczasem zdaniem Ma- 
ragela sympto,ny choroby były zupełnie inne. Nie 
uiego wątpliwości, że głuchota Beetboyema wystą­
piła na tle tuberkulicznem. Tę t©zę popiera znany 
lekarz rozmaitemi dowodami lekarskiemi, których 
tutaj nie będziemy dokładnie rozpatrywać.

W odmętach 
gigantycznych liczb

Przyznajemy Z ręką na sercu, że wiele inteligen­
tnych osób orjentuje się słabo w tak zwanych cy­
frach astronomicznych: nie odróżnia zatem miljona
0 i biljona, a już tembardziej biljonia od tryljoma
1 t. d.

Wyobraźmy sobie, jakie zdumienie ogarnęłoby 
łych wszystkich, gdyby dowiedzieli się, iże np. mil- 
jon sekund upływa w niespełna dwa tygodnie, a idl- 
jom sekund (biljon—10,12) trw.a zgórą 30.000 lat!

Warszawa Uczy iljon mieszkańców (pg. ostat­
nich obliczeń trochę więcej ponad miiijon). Gdybyś 
my tak chcieli ustawić W jednym rzędzie miljon 
Warszaw, to w tym łańcuch® stolic, ciągnącym się 
na przestrzeni., kilkanaście razy większej niż odle­
głość księżyca od ziemi (wynoszącą 380.000 lk'm.), 
zamieszkałaby biłjon mieszkańców.

Gdyby łańcuchów takich ustawili óbok siebie 
miljon, to moglibyśmy kwadrat o 'bokach równych 
killku, miljonom kilometrów, w których zamieszki­
wałby tryljon mieszkańców.

Włos ludzki powiększony biLjnn (10.12) razy, 
byłby 8-krotni© grubszy od... globu ziemskiego, a 
konar „zbiljoncwany" 50 razy większy od rzeczywi­
stych rozmiarów słońca.

iNi0 będziemy dalej męczyli naszych i talk cier­
pliwych czytelników, lecz kto chciałby się dowie­
dzieć nazw dalszych grup liczbowych (o których 
niezawsze jest mowa w szkole średniej) niech rzuci 
okiem na poniższą tahelkę: 

tryljon — 10 18 
kwadryl jon — 10 24 
kwinty!jon _  1039 
seikgtyłjon,— 10 36 
oktyijon — 10 48 
non el jon — 10 54
decyl jon — 10 600
Dosyć!!!

RUCH WYDAWSSiCicY
OSTATNI NR. 43 „ISKIER1*

tygodni/ka dla starszej młodzieży, otwiera bardzo in­
teresujący i aktualny artykuł Ludwika Rona o w$el 
kim wynalazcy „Czarodzieju z Maniów — Parku", 
Edisonie. Piękne „Wspomnienia maturzystki" po­
święca Wisława pamięci dr. Macheka, dając obraz 
wdzięczności tych, którym doktór ten uratował wzrok 
H ipo te tyczką przyszłość naszej ziemi omawia na 
podstawie dziejów księżylca M. Białęcki w artykule 
„Martwy świat". Znany autor, Mieczysław Jarosław 
ski, snuje d. c. powieści „Icek i Jacek na morzu**, 
opisując barwnie wyprawę do Afryki młodego pil­
skiego chłopca, pioniera emigracji. Oskarż Żawroc 
!k; kreśli d. c. czkiców „Na samotnym kajaku" wra 
żenią z wycieczki Wisłą do morza. Powieść z życia 
na dworze Napoleona, „Pod skrzydłem orła" Anieli 
piaon - Gackiej, wiersze i stał© działy uzupełniają 
bogato ilustrowany numer — przepełniony „iskro­
wym" uśmiechem, któremu pismo w uągu dzie­
więcioletniego swego istnienia pozositaje zawsze
w;erae.

Warto zaznaczyć, że ostatnio szereg kuiratorjów 
zalecił pre®ue-ratę „Iskier" szkołom średnim wszel 
kich typów.

Redaktor odpowiedzialny: Bonifacy Chmielewski, Chojnice 
Drukiem drukarni .Dziennika Pomoi skiego" w Chojnicach

Wydawca Juljusz Schreiber. ^hoinice.
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CHOJNICE I POW IAT
Chojnice, dnia 14 października 193) r.

OJCOWIE MIASTA RADZĄ...
Wczorajsze posiedzenie Rady Miejskiej zagaił 

przewodniczący p. mec. Kopicki, w obecności p. bur­
mistrza, p. wjee^burmistrza, radców pp. Wagnera 
i  Kaźmiers^iego, składając również w imieniu Ra­
dy życzenia z okazji srebrnych godów dwom człon­
kom Rady Miejskiej p. Schłonskiemu i p. Zarembie. 
Na początku radny p. Kaletta zdał sprawozdanie ze 
zjazdu Związku Miast Polskich, na którym obecni 
byli jako przedstawiciele Chojnic, p. dr. Sobieraj- 
czyk i radny p. Kaletta. Referent wdłuższem oświet 
leniu zajął się nową Ustawą Samorządową, która 
wprowadza szereg zmian w organizacji samorządów 
Przy wyborze zarządu obrano burmistrza naszego,
wice-prezesem Związku. Następnie przeczytano o-
kólnik i 3 dekrety w następujących sprawach, które 
jednogłośnie przyjęto do wiadomości:

Okólnik Min. Spr. We-wn. w spr. zatwierdzenia u 
chwał Związków Kom. dot. udzielenia Kom. Ka&om 
Oszczędności upoważnień do zaciągnięcia pożyczek.

Dekret Urzędu Wojewódzkiego Pomorskiego dot 
zatwierdzenia budżetu dodatkowego na r. 1931-32.

Dekret Urzędu Wojewódzkiego -Pomorskiego dot 
przenoszenia kredytów w budżecie na 1930-31.

Dekret p. Wojewoidy Pomorskiego dot. zatwierdzę 
n a statutu o przymusowym uboju zwierza1 rzeź­
nych w Chojnicach.

Rewizja w Miejskiej Kom. Rasie Oszczędności w 
dniach 26. II. 1931 r. zastała wszelkie księgi w po­
rządku oraz następujący s-tan kasy: dochód 
85216,39 zł, rozchód 79,837,84, stan kasy 5,358,55 
zł w dniu 21. 8. 31 r. dochód 182.481,27 zł, roz­
chód 154,996,87 zł, stan kasy 27,582,40 zł. Fundusz 
bezrobocia, przekroczono o 5916 zł, co ma być po­
kryte z pożyczki zaciągniętej z Miejskiej Kom. Kasy 
•Oszczędności.

Jako nowego członka deputa-cji budowlanej w 
miejsce p. Pawła Kirstema, wybrano p. Wykę. DD«- 
legatem na Zjazd Komunalnego Związku Kredytowe 
go, wybrano p Kdlettę. Na członków Komisji Opie- 
k* Społecznej na 3 letnią kadencję wybrano: p. Ulan 
d̂owską, p. Stammową, p, Zielińską, p. Rin-k, i p. 

Błaszczyk. Do zarządu obwodowego wybrano: p. 
Bączkowskiego, p. Urbana i p. Domańskiego. Roz­
jemcą na okres 3 letni wybrano ponownie p. apte­
karza Zielińskiego, zastępcą p, Staszewskiego.

Zmieniono uchwałę Rady Miejskiej z dnia 4. 8. 
rb. dot. budowy kiosku przy ul. Młyńskiej i wydzier 
żawiono grunt na 1 rok wdowie Przytarsk-iej.

Uchwalenie II budżetu dodatkowego ,na r»k 31-32 
odroczono, jedynie przeprowadzono uchwałę zezwa 
łającą na zaciągnięcie pożyczki 50.000 zł n-a zwal­
czanie bezrobocia.

Wniosek Tow. Właścicieli dom^w i nieruchomoś­
ci w Chojnicach dot. urządzenia przejścia przy sta- 
djonie oraz obniżenia naieżytości za wodomierze, 
gazomierze i liczniki, uwzględniono o tyle, że urzą­
dzono przejście z ulicy Koszarowej do ulicy Mickie­
wicza i Wysokiej, sprawę obniżenia opłat za wodo­
mierze, gazomierze i liczniki, postanowiono rozpa­
trzeć przy ustalaniu budżetu, na rok następny.

Wniosek Stów. Urzędników pom. Zakładu Po­
prawczego dot. urządzenia oświetlenia ul. Cejnowej 
uwzględniono.

15 g-r 
30 gr 
40 gi

35 gr 
65 gr 
85 gr

b) zamiejscowe 
25 gr 
50 gr

Wniosek irobotników Sękowskiego i tow. o przy­
gnanie zasiłku jednorazowego, uwzględniono.

Wniosek Bronisława Osowskiego dot. odstąpie­
nia gruntu ,na rozszerzenie ul. Angowickiej, uwzglę 
dniono. Na tern zakończono posiedzenie.
CZRŚCIOWA ZMIANA TARYFY POCZTOWEJ.

Na ;zas od dnia 15. 10. 1931 r. do dnia 14. 4. 1932 
r. włącznie, obuwiązują następujące zmiany, w o- 
brocie krajowym;

listy miejscowe
a) prywatne d« 20 g 

ponad 20 g. do 250 g. 
ponad 250 do 500 g. 
listy zamiejscowe

a) prywatne do 20 g.
ponad 20 g. do 250 g. 
ponad 250 g do 500 g. 
kartki pocztowe:

.a) miejscowe
pojedyńcze 10 gr. —
z opł. odpowiedzią 20 gr -  
druki prywatne: 

d.o 25 g. — 10 gr„ od 25 do 50 _  15 gr, od 50 do 10(
— 20 gr., o-d 100 do 250 — 30 gr., od 250 do 500 — 
55gr., od 500 do 1000 — 65 groszy.

Polecenie przesyłek listowych wynosi 65 gr. 
Nadane paczki prywatne i urzędowe, bez wzgl(, 

du na strefę: do wagi 5 kg o 5 groszy więcej, do wa
gi 10 kg O 10 gr więcej, do wagi 15 kg. o 15 gr. wj. 
cej, do wagi 20 kg. o 20 groszy więcej.

Za doręczenie przekazów pocztowych i telegrafi 
cznych, oraz przekazów P. K. O. z pieniędzmi; dc 
10 zł — 10 gr., d0 25 zł — 15 gr., do 50 zł — 25 gr 
do 100 zł — 35 gr., d® 250 zł — 50 gr., do 500 zł — 
70 gr., do 750 — 1,05 zł, do 1000 zł — *1,25 zł, do 150C 
zł — 2 zł, do 2000 zł — 2,50 zL

Za doręczenie listów wartościowych: do 100 zło­
tych podanej wartości — 15 gr., ponad 100 — 100C
— 30 gr., ponad 1000 d« 5000 — 75 gr., ponad 500C 
wzwyż — 1,50 zł.

Za doręczenie paczek <w Chojnicach): d» wagj 
5 kg — 45 gr., do 10 kg. — 55 groszy, do 15 kg — 85 
groszy, d0 20 kg. — 1,05 zł.

Pomoc lekarske-dentystyczna 
dla członków Kasy Chorych

została wznowiona ina mocy ugody Pow. Kasy Cho>- 
rych z !ekarzem-dentystą p. Stachurskim w Choj­
nicach, plac św. Jerzego 4.

KARTY POWOŁANIA
dnęcz-a się obecnie osob»ns, które w r«ku bieżącym 
uznanie zostały przez komisję poborową za zdolnych 
dn odbycia służby wojskowej (Kat. a .).

Termin stawienia się do poszczególnych formacyj 
waha się między 26 a 28 października rb.
POWSZECHNE JESIENNE ZAWODY STRZE­

LECKIE W  R. 1931.
.Powiatowa Komendja Związku Strzeleckiego w Choj 

nicach urządza dnia 25 bm. o godz. 12,30 na strzelni­
cy wojskowej zawady strzeleckie o Odznakę Strzelec 
ką Związku Strzeleckiego.

Program zawodów obejmuje następujące kon­
kurencje.

a) Strzelanie z broni długiej dowolnej kał. 22 
(sportowej)

1) Odległość 50 mtr. tarcza 10-cio pierścieniowa, 
koło najw. pierścienia 50 cm, poje czarne 20 cm. 2 
serje po 10 strzałów i 3 próbne z trzech podstaw.

Odznaka Strzelecka 210 pktów -na 300 możliwych
b) Strzelanie z broni długiej wojskowej (kto. kbk. 

Mauser).
2) Odległość 200 mtr. tarcz 10-cio pierścieniowa i 

średnicy najw. pierścienia 100 ctm. z polem cżarnem 
60 cm., 3 ,s©rje 10 strzałowe po jednej z trzech pod­
staw regulaminowych: stojącej, leżącej i klęczącej 
i po trzy próbne do s«rji. Czas se-rji 8 minut.

W zawodach mogą brać udział członkowie od­
działów Zw. Strzel. Oddziały P. W., jednostki woj­
skowe, opgajnizacje, instytucje, (Policja Państwowa 
Straż Graniczną) Związki i kluby strzeleckie.

Członkowie Oddziałów Zw. Strzeleckiego bez­
płatnie, wszyscy inni za opłatą wpisowego po 50 gr. 
od każdej, konkurencji.

Zawodnicy mogą przynieść broń własną wizgi, 
otrzymają na miejscu’. Pożądanym jest, abv każdy 
zawodnik biorący udział w konkurencji pod 1) posia­
dał własną amunicję sportową kał. 22.

O odznakę strzelecką mogą ubiegać się obywatele 
i obywatelki należący c°najmniej od trzech miesię­
cy do jakiejkolwiek organizacji PW., klubu strze­
leckiego lub sekcji strzeleckiej- klubu sportowego.

Dla zdobycia odznaki strzelekiej wystarczy wy 
pełnienie warunków w jednej z powyższych konku- 
rencyj.

Zgłoszenia korować do Powiatowej Komendy P. 
W. w Koszarach 1 Bataljonu Strzelców d0 dnia 23 
bm, z podaniem konkurencji i wieku zawodnika. 

;Powiat0wy Komendant Związku Strzeleckiego.
EMIGRACJA DO FRANCJI.

W związku Z częstemi zapytaniami ze skony o- 
sób zamierzających wyjechać do Francji, Państwo­
wy Urząd Pośrednictwa Pracy w Tczewie, informuje 
że wyjazd do tego kraju jest możliwy tylko na pod 
stawie imiennych kontraktów pracy, nadesłanych 
przez pracodawców z Francji.

Osoby wyjeżdżające ,na podstawie wezwań imien 
nych, przysłanych z Francji przez najbliższych krew 
nych, nie mają prawa pod groźbą wysiedlenia, po­
szukiwać pracy we Francji.

Kontrakty pracy, nadsyłane przez pracodawców 
winne być -zaopatrzone w poświadczenie ((avis favo- 
rable), wydane przez francuskie Ministerstwo Pra 
cy o ile dotyczy robotników fabrycznych 'lub ko­
palnianych, lub też przez francuskie Ministerstw0 
Rolnictwa, o ile chodzi o robotników rolnych. Po- 
zatem na kontrakcie pracy winno się znajdować po­
świadczenie najbliższego Konsulatu polskiego we 

Francji.
-Wezwania imienne od najbliższych krewnych z 

reguły wymagają potwierdzenia mera, prefekta od­
nośnego departamentu i najbliższego konsulatu poi 
skiego. W braku jednego z tych poświadczeń, emi­
granci napotykają na trudności przy wyrabianiu 
paszportów albo nie, mogą uzyskać wizy francuskiej 
wobec czego najeży bacznie zwracać 'uwagę na to, 
aby wszystkie wyżej wymienione władze, kontrakt 
lub wezwanie odpowiedniemi; pieczęciami opatrzyły.

Emigraucji, którzy otrzymali imienne kontrakty 
pracy od1 pracodawców francuskich, winni z otrzy- 
manemi dokumentami zwrócić się do Państwowego 
Urzędu Pośrednictwa Pracy w Tczewie, który załat­
wi dalsze formalności oraz udzieli potrzebnych in- 
formacyj.

NA DZISIEJSZYM TARGU PŁACONO:
jajka 2,50—2,70 zł, masło 2.10—2.30 zł, szczupaki 
1.10 zł, węgorze 1.80 zł, limy 1.40 złj, płotki 30—50 gr 
okon-ki 50—80 gr, żywe gęsi 6—7 zł, gęsi bite 0.90— 
1 zł funt, kury 3— 4 zł, kurczęta 1.30—2 zł, kaczki 
żywe 2.70—3 zł. kaczki bite 1—1.20 zł funt, gołąbki 
1.60—1.80 zł, wieprzowina 0.80—1.30 zł, skopowi- 
na 0.90—1.20 zł, cielęcina 0.75—145 zł, wołowin® 
0.70—-1.10 zł, kalarepa 10—15 gr, marchew 10 gr, 
cebula 10 gr, pietruszka 5 gr, sałata 10 gr, kalafior 
10—40 gr, brukiew 10 gr, pomidory 30—50 gr, grzy 
by 10—15 gr, jabłka 20—40 gr, gruszki 25—50 gr, 
śliwki 40 gr, żyto 11.50 zł, pszenica 10 zł, jęczmDeń 
9.50 zł, owies 9 zł, kartofle 1,80—2 zł, siano pęczek 
70—80 gr, słoma centnar 3,50—4 zł, drzewo. 10—12 
zł prosięta 22--25 zł. para.

N a długie wieczory
zaleca się zaabonowanie „DZIENNIKA POMOR­
SKIEGO", przynoszącego dużo nader ciekawego 
materjału wiadomośćio-wegn. Znajdzie w nim każdy 
CO go interesować może, bliskich i dalszych okolic, 
z całej Polski i że świata. Niema w gazecie naszej, 
co Szan Czytelnikom szczególnie ,się podóba, żad- 
nych wyzwisk, napaści na ludzi o innych przeko­
naniach, kłótni partyjnych, czczej krytyki władz 
i rządu, podajemy rzeczowe wiadomości o działal­
ności rządu, parlamentu i poszczególnych organi- 
zacyj politycznych i społecznych, — niech poczy­
nania ich mówią same za siebie. Nie czujemy się po- 
w-lanymi do narzucania komukolwiek takich czy 
innych prze-komań politycznych, do zalecania tych 
czy innych ©rganizacyj. Rzecz jasna, że nie znajdą 
Czytelnicy w piśmie naszem komunikatów organiza- 
cyj lub stronnictw w7-rogich Wierze ś^., wywroto­
wych, szkodliwych dla państwa i narodu. Niechaj 
-zresztą każdy postępuje w tych spawach zgadnie z 
sumieniem swojem, z przykazaniami Bożemi i naka­
zem Chrystusowym miłości bliźniego,, niechaj nie 
współdziała w niczem, co niezgodne byłoby z intere­
sem państwa i przepisami prawa, a znajdzie ue_ 
wątpiiwie spoosbności dosyć do pracy ńa niwie spo­
łecznej. Ku temp pragnie pismo nasze być too-dźcem 
i  Kierownikiem, dążąc Iku zgodnemu współdziałaniu 
wszystkich ludzi dobrej woli dla do-bra Kościoła 
i wspólnej nam wszystkim Ojczyzny. ^

Z SALI SADOWEJ.
:Przed tut. Wydziałem Karnym Sądu Okręgowe­

go toczyła się w dniu wczorajszym rozprawa głów­
na przeciwko Janowi i Stanisławowi L. z Wie la o- 
skarżonym o uraz cielesny na osobie Teofila K.
, 1P0 przesłuchaniu świadków uznaf iCh 'Sąd win­
nymi i zasądził każdego z nich na grzywnę -po 50 zł. 
,i pono-szenie kasztów.

Obrońca oskarżonych wniósł odwołanie. 
Ponadto stawał na ławie oskarżonych Brunon K. 

■z Starogardu, który oskarżony był o przestępstwo 
karno-skarbowe. Sąd uniewinnił go odi winy i kary.

ZNALEZIONO.
jedną torebkę damską, którą odebrać można w Miej 
skim Urzędzie Bezpieczeństwa i Porządku Publi­
cznego (Rynek 2).

ponadto znaleziono 1 tekę i dwie laski, które ode­
brać można u Zawiadowcy Stacji Chojnice.

UJECIE SZAJKI ZŁODZIEJSKIEJ.
Wczoraj przy tran spor to wia no do Chojnic pięciu

‘złodziei, którzy giras- -wali na terenie okoUcy Czer­
ska. Włamywacze ci są wszyscy w młodym więk-u 
o rysach wybi nie przestępczych.

RUCH w  TO W A R ZYSTW A C H
Dziś w środę o godz. 8-mej wlecz, odbędzie się 

zebranie Komiłetu oraz Prezesów Klubu i Kapitał 
nów Drużyn w lokalu p. Węsierskiogo celem roz­
strzygnięcia założonego protestu o mistrzostwo Choj­
nic, pomiędzy dworna Klubami. Obecność zaintere- 
Sow,any,2h konieczna!

Tow. Gimn. „Sokół" _  Oddział Żeński. _  Ćwi­
czenia odbywają się regularnie o godz. 8-mej w po- 
ni&działfci i oz-w&rtki, w înin^s^jrcz^ej w Kon- 
wikcie. Przybycie wszystkich drh. oibowiazkowe. 

Tamże przyjmuje się nowe członkinie.
Zebranie miesięczne odbędzie się w czwartek 15 

października o godz. 8 wiecz. w lokalu p. Węsier- 
skiego. c.zołem \Preze-ska.

Ochotnicza Straż Pożarna —
W śro ę, dnia 21 bm. o g dz. 20 

odbtdzie się
z e b r a n i e

w hotelu „Polonia*.
Naczelnictwo.

SMP. Żeńskie. W  czwartek dinia 15 ,bm. o godz. 
8-ej wieczorem zebranie plenarne misyjne- w szko-le 
wydziałowej. Sprawie Służ! Zairząd.

SMP. Oddz. Starczych. — Zabranie dla Oddzia­
łu starszych odbędzie się w piątek dnia 16. 10. o go 
dizinie 8 wieczór. Na porządku obrad: wykład pa­
trona SMP. Pawłowo p. Nowickiego. Wobec zbliża 
jącego się święta Młodzieży i dla innych ważnych 
spraw przybycie wszystkich druhów konieczne. 

'Starszą młodzież chcącą wstąpić w nasze szeregi 
upraszamy o przybycie 15 minut przed rozpeczę- 
ciem- r / Zarząd

Koło Pań K. P. W. — Zebranie miesięczne od­
będzie się w śr-dę dnia 14 bm. o god'z. 20-tej w po- 
-czókalni 1 ki. Zarząd.

Zebranie Tow. Pań św. Wincentego a Paule od­
będzie się w środę dnia 14 października 1931 r. o 
godz 5-tej po poł. w klasztorze.

O liczny udział uprasza Zarząd.
Tow. Pszczelarzy m. Chojnic i okolicy. Miesię­

czne zebranie odbędzie się d^da 18 bm. o g dz. 14 30 
w lokalu pod „Złotym Lweim"

ip-lan pracy na rok następny. Zarząd 
Towarzystwo Oświaty silno. _  Miesięczne zebra­

nie Towarzystwa Oświaty odbędzie się w niedzielę 
dn. 18. 10. br. o godz. 9-tej zaraz po nabożeństwie 
polskiem, w lokalu szkolnym, o  przybycie wSZyst- 
ki ;h członków prosi -uprzejmie Zarząd.
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Poznańska giełda bydlęca
Poznań, dnła Ki* X, 1931. 

Płacono za 100 kg. żywej wagi za:

A. Woły: Bydło:
a pełnomięsne wytuczone woły, najwyższej

wartości rzeźnej, niezaprzęgane 96 — 110
b) pełnomięsne wytuczone woły od

2 —  3 lat 82— 94
d) Mięsiste tuczone starsze 70—80
c) Miernie odżywione 50—60

B. Stadniki:
a) Wytuczone pełnomlęsiste 84—90
b) Tuczone mięsiste 76—82
c) Nietuczone, dobrze odżywione starsze 64 -  70
d) Miernie odżywione 44— 50

C. Krowy:
Wytuczone pełnomięsiste 96— 1C6
Tuczone mięsiste 84—90
Nietuczone, dobrze odżywione 64—74
Miernie odżywione 44—50

Jałowice:
Wytuczone pełnomięsiste 96— 108
Tuczone mięsiste 82—94
Nietuczone, dobrze odżywione 70— 80
Miernie odżywione 50—6o

Cielęta :
a) najprzedniejsze cielęta tuczone
b) średnio tuczone cielęta i najprzedniejsze

ssaki

100-106

90— 100

94-96
80-88

c) mniej tuczone cielęta i dobre ssaki
d) liche ssaki

Owce:
Opasy chlewne.

a) jagnięta tuczne i młodsze skopy tuczne 
Świnie:

a) tuczone ponad 150 kg. żywej wagi
b) pełnomięsne od 120 do 150 kg. żywej 

wagi
c) pełnomięsne od 100 do 120 kg. żywej 

wagi
d) pełnomięsiste od 80 do 100 kg.

żywej wagi 102— 110
e) mięsne świnie ponad 80 kg. 94 — 100
f) maciory i późne kastraty 100— 112

Świnie beKonowe 100—110

92— 100

120-128 

112 118

Gdańska giełda bydlęca
Gdańsk, dnia 13. X. 1931 r. 

(Ceny za 50 kilogram żywej wagi.)

A. W o ły : Bydle Gulden
a) pełnomięsne wytuczone woły, najwyż­

szej wartości rzeźnej 1. młodsze 26—27
2. starsze —

b) pełnomięsne 1: młodsze 22— 23
B Stadniki:

a) młodsze pełnomięsne. najwyższej
wartości rzeźnej 25— 26

b) pełnomięsne 22—25
c) mięsne 18—20
d) miernie odżywione —

C. K row y:
a) młodsze, pełnomięsne, najwyższej wartości

rzeźnej 24—25
b) pełnomięsne 20— 22
c) mięsne 18—20
d) miernie odżywione do 15

D Jałówki :
a) pełnomięsne, najwyższej wartości rzeźnej 26— 27
b) pełnomięsne 22— 23
c) mięsne 18— 20

Cielęta
a) najprzedniejsze cielęta tuczone —
b) najprzepniejsze ssaki — 60
c) średnio tuczone cielęta średenie ssaki 35— 40
d) liche ssaki 15— 18

Owce
a) jagnięta tuczone i młodsze skopy tuczone — 35
b) starsze skopy tuczone, liche jagnięta

tuczone i dobrze odżywione młode owce 28— 30*
c) mięsne owce i skopy —

Świnie
a) tuczone ponad 150 kg. żywej wagi 40—41
b) pełnomięsne od 120— 150 kg. żywej wagi 34— 35
c) pełnomięsne od 100— 120 kg. żywej wagi 32—34
d) pełnomięsne od 80— 100 kg.'źywej wagi 30—3£
e) mięsne świnie 60— 80 kg. żywej wagi —

Świnie bekonov'e za 50 kg. — 30

I

Licencjowanie kozłów
nastąpi w sobotę dnia 17. października rb.
od godz. 15-tei na placu przy rzeźni miejskiej.

Właściciele kozłów powinni zgłosić takowe na­
tychmiast do przewodniczącego komisji licencyjnej, 
dyrektora rzeźni p. Handta.

Opłatę za licencję, wynoszącą 3 — zł. uiścić 
należy do tut. Miejskiej Kasy Podatkowej.

Chojnice, dnia 12. października 1931 r.

Miejski Urząd Bezpieczeństwa 
i Porządku Publicznego.

Jft

Przetarg przymusowy
W czwartek dn. i 5 10
31 o godz. 15-tej sprzedam 
w Szenfeldzie najwięcej da­
jącemu za gotówkę: 

większą ilość kartofli na 
pniu.

Licytacja odbędzie się na- 
pewno.

W. Kowalski
Kom. sąd Chojnice 2403

ironi
siebie i rodziną 

od nędzy
Oćxc%e,dxa)i składaj 
ny qr o $x do pupilamie,pewnej instytucji 

jaKa
M iej5KałCorrH4nałnaKaaaO jicstądno5ci 

C h o jn ic e ., S U jn eK  A .

Monogramy
nowoczesny sposób użycia

p o l[eca

księgarnia Dziennika Pom.

Przetarł przymusowy
W sobotę dnia 17. 10. 
31. o godz. 11 tej sprzedam 
w Cołdanksch najwięcej da­
jącemu za gotówkę:

1 samochód osobowy (Li­
muzyna) w dobrym stanie 

Licytacja odbędzie się na- 
pewno.

W. Kowalski
kom. sądowy. 2299

Dobrze umeblow.

pokój
w centrum miasta

zaraz do wynajęcia.
Informacje udzieka eksp. 

„Dziennika Pomorskiego*.

Poszukujemy
Otworzymy natychmiast 

w tej okolicy składnicę wy­
syłkową i poszukujemy za­
ufanego pana, obojętnie 
jakiego zawodu, oraz miej­
sca zamieszkania. Dochód 
miesięczny 800 do 1500 zł. 
Czynność nie wymaga żad­
nego składu, podróżowania, 
czy kapitału zakładowego 
i uprawiać ją można jako 
zatrudnienie poboczne.

Zgłosz. piśmienne pod 
nr. Br. 600 do Biura Ogło­
szeń ,Par“  Poznań, Aleje 
Marcinkowskiego 11.

K IN O  N O W O Ś C I
Dziś, w środę dn. 14 bm.

o godz. 8.15

Potężne arcydzieło mrocznej i tajemniczej 
miłości kobiety p. t.

Ofiarno noc
ilustrujące odwieczny konflikt miłosny 

dwu pierwotnych natur.

W rolach głównych :

Mary Dunkau 
i Charles Farrel.

Obwieszczenia
Imienna lista płatników 

państwowego podatku do­
chodowego z okręgu miasta 
Chojnic za rok 1931 wyło­
żona jest do publicznego 
wglądu w ratuszu pokój* 
nr. 12 na przeciąg 4 tygodni*

Chojnice,
dna 2. października 1931 r

Magistrat

g B E B B B H B B E B E B  
ES
9 Mydła toaletowe

Nadzwyczaj wielki wybór. Wyroby 

znanych pierwszorzędnych fabryk 
tak krajowych jak i zagranicznych. W 
użyciu oszczędne i udelikatniające cerę 
po najniższych c e n a c h  p o l e c a

BRACIA HUBERT
właśc. Juljan Hubert 

Drogerja — Perfumerja 
C H O J N I C E  (Pom.) Gdańska 18
Rok zał. 1894 Telefon 219.

Proszę zwrficić nwoge na oitna wystwne.

E H H H E E lK E E H B g iH

Przetarg przymusowy'
Dnia 16. bm. sprzedam: 
najwięcej dającemu za go­
tówkę :
W Brusach o godz. 9. w 
lckalu p. A. Kiedrowskiego 

1 umywalkę, l  leżankę. 
W Brusach o godz. 10 
w lokalu p. Pruskiego 

1 bryczkę, 1 wirówkę, 
3 obrazy, 5 kanap, 100 
paczek cykorji. 100 ka­
wałków myd'a, 50 paczek, 
proszku mydlanego,

W Żabnie o godz. 12-tej 
1 bufet, 1 stół, 1 kanapę 

W Małych Chełmach
w sołectwie o godz. 14-tej 

1 bryczkę.
W Czapiewicach o go­
dzinie 16-tej 

1 komodę.
Winkowski

Kom. sąd. Chojnice. 1219'

DOM
1 7 morgów ziemi

nadający się na ogrod­
nictwo, 7, godz. od 
Chojnic zaraz na sprze­
daż.

Gdzie wskaże eksp.Dz.Pom.

C *©00000000
Ogłaszajcie

w poczytnem
piśmie naszem

Znowu raz zakupicie po bardzo korzystnej cenie,
o iłe zakupicie u mnie trykotaże i towary wełniane od 7-go października br.,

u s k u t e c z n i a j c i e  zakupy swoje dla rodzin, by zaoszczędzić pieniądze na inne potrzeby.
Pomimo niskich cen, towar pierwszorzędny, który każdemu zadowolenie sprawi.

Każdy niech się przekona o niskich cenach i jakości towarów jak : spodni męskich 
3,40 zł, swetry męskie 2,50 zł, koszule wiechrzne 8,— zł, kombinacje 
dziecięce 2,— zł, szlypfery 2,— zł, i t. d. i t. d.

Ludwii Ruscb
Chojnice
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